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Ambasador lliemiecki chce odnowić układ z M.t.K.U.M. 
Paryź, 5 brtew. manifestacją, czynią ' trudnem przyjęcie "Matin" podaje, że v. Hoesch miał NACJA LIśCI NIEMIECCY DZIAł..AJ:t 

Polsf{a 'Agencja Telegraficzna. udziału ludności terytorj6w okupowanych podsunąć myśl odm6wienia układu z M. Polska Alencja Tełegr~~ -

, ;' Poincare przyjął na audjencji ambasa- W przyszłych wyborach. J. K. U, M. na przecl4g jednego miesięCL . ' Paryź, 5 ~ 
.Jora niemieckiego, v. Hooscha. Według & "J'ou:rnar' donosi z Mogu:ncil, że w· 
iooiesneń lfLe JoumaI'au rozmowa doty- czasie rewizji, kt6re doprowadziły do wy. 
czyła u!dadu ~ M. J. K. U . .M., ktlórego Z teki karykatur Tadeusza Kleczyńskiego. krycia tajnych dokamenth, cIDtyczęcy.ch: 
ważność 'wygasa 15 b. m .oraz kontroIi ,-;:.- akqj tajnych słowarzysze6 DaCjonaIisty_ 
.. ad rozbrojeniem Niemiec. cznych na terenach okupowan~ władze. 

Premjer miał, zdaniem dzit>nnika, zwr6 Polowanie na mężczyznę na balach łódzkich. francuskie doIroDały 61 ....towaD.. -
,dć uwagą v. Hoescha na nieuniknione . 
konsekwencje, jakie pod~&ną za sobą r MEMORANDUM ~CKlE, 
niepewność w tej sp:ra'wie, a kt\6rych ;' I ,ols~ ~gencJa Tełe1ran~ , 
piel"WSlZę byłoby prz.erw.n~lie układów,. ;', .o , ParyZ, 5 ~ 
będących w toku. . • Konferencfa ambasador6w zbada 11& 

Premjer miał w dalszym ciągu pod- swem cłzisiejgzem posiedzeniu memotan, 
beśl!ć, iak dalece ostatnie pnemó·,'lienI2 dmn niemieckie, bęcbtce odpowiedzią Dal 

1!linistró-w niemieckich, będące słoviną notę konferencji w sprawie międzysojusz: 
\lIiiiWił3!i1il_Wiiiwmw;lł;jI+wnlWG 1lWeL"M'B olcze; kontroli woJskowe; w Niemczech, 

Rok wania 
polsko • niemieckh~;'1I 

Warsz. kor. :,Expressu" teleionuje~ 
Dov..iadu.ierny się, że zostaną 'WZnowio 

tle (t'"okowania poI'sko-memieekie w spr~­
wie opcfi., krtJÓ<re zerwame Zlosta'ły w swoi,m 
czasiJe w Warszawie. 

Dz.isitruj wyjeżdża do Wie.dni~, by wm.a,ć 
udzńał W rokO'Wam.iJach, delegat pos. Chą­
dzyński z N. P. R. 

SQ&4 

"owa zdrada . stanu 
. Zeignera. 

Polska Agencja Telegraficzna. 

Wiedeń, 5 kwietniat:", 
"Netto F!ł"0i.e Presse" donosi Zi Dreana~ 

Prreciwko byłemu socj.aJ,..de:mokTastyczne .. 
mu p1"e7IeSlOwi miIlli!sttrow Zeigoorowi, lct6~ 
TY ~asm,ł flIkama.ny na 3 łaroa. w.i;ęzdJenia; 
wmorooo ,ponownie dochodzenie k..ame # 

POLITYCZNE UROCZYSTOŚCI PO- I zdradę statJiU. 
ilRZEBOWE POD WEZWANIEM Miał SIłę je?:doptiś~ w mowtth, wy-

fIITLERA I MONARCHJI. gtaJS2lan)"Ch W' Merp.niu i paidirr..erniku z. 
Paryż, 4 KwJetnia. roku, w który.ch mówił o SIbo~ch m,ię-

OnegdJClJsze zajścile W B er 'lIDie weza - Więc panie mnie proszą do "Jawy"... Od dziś cłzy Rei<;h~eh:rfl: a. P~~C;~mi. rady .. 
sie f)OIgrwlYu DreYlera, którego s\vego. pobieram za każde dziesięć minut 2 efektywne do.ary. kalno - menl1eCkleml or~amz;a>CJaml. 
~z:a:su włauze fnamlCuS'kie ICllfe'SZtowały w ZNOWU TRZĘSIENIE ZIEML 
Zagłębiu Ruhry, wywotaqy Ż.yWIe uwa- "'M'!Mm o .. 

. ó - h f IV...n..· ~ : Grenada, 5 1cwWermia., 
g'l, zar WIllO w prsmac anC't.ts'AnUll, Ja'l\: l Dały .,,;... odczuć w okoIJlCy Monchil. 
lllJligiell'skich. W CZI3s;jle tych zajść U'rzą- p. t t ł t h..l Ł d -~" b 
dzi!ly organi'zacje JlacjoIT1a!1i'styczne ma- lerwszy ranspor Z O ye uO O ZI. trzęsienia ziemi OrlM: Z&ObsetrWowa.'10 o • 
niieSltacje, przyczem rplrzYSlZl!() do siar- suwarue się terenu. WliJel'e dJom6w runęła 
cia: z P'OIlc.ją. Jak sif; "Express" dowiaduje, wczoraj otrzymał ł6dzki inne p~~Iii ~dają' się. Y' ok,?l~cz. 

P,iJsma Df\a!I1Jcu'Skie podlałląc. że w eza- oddział P. K. K. P. pierwszy transport banknotów złoło- nych ml-e'JlSloowosc~ach sz.e.rzy s,'ę panika. 

sie m:al1~estaJcii śpi'e:W:aJnlO hymn. lli_tle~a wych, W wysokości 1.800.000 złotych. Po tym transpor· ZAPOWIEDź NOWEJ FALI TERORU 
~.~ep~~,~dho~·ą~~ trte'p~~~anslOOob de nastąpią dalsze. W ROSJI. 
~. W~Jl..a:lltl;Ja.. 1'Z)eS {) J'"'Uovn Z M--t---, 4 kwietnl:8. 

lawów ruc:hu tn1()młlfcłriStycz:nego [ WZ!IIO m>AWil 

.nema Się dU!Cha oowetu. S. S. S. R. postanowiło udzielić zwłicV~ 
~pi~~el~~ch ,.Daiły Tele- POlSCY prawnicy na międzynarodowej =: ~!~~n)~:aez~~) z 1:1: 

Waz.arnjsze lmł!Ilłiiestacje są z tego kon~erencJ·I· prawDI-cze,-. # szer.zami pienię&y i z konobrwew~c~-
łJOwodu oiie'kawe, ~yż są <me ozInlalktą, 1~ nem'i organilz.acjami. ZaJrządz.oenie to wy-
l!t NilemCy IPrZwotowują ~ do OÓfzulCe Polska Agencja Teletraficzna. w,oWo W Moskwie w.ie~ki pop~och. J~ 
... : ... ~"'.n""wloAń k~iJtetu rze"'Z'(V'''naw- ~ ono bowńem mpowiedz.i:ą osbrych rep2"esji 
ID"'" 'l1''''''''''''' 'V 'V V'm .... V~ Warszawa, 5 lkwJemiJa. cz·!onków zarządu prm. Markow'$Ild'ego k .],_ ,_. . t ' ·L f ł . '_..l_ ców. Szcz.e......Alnie zda;"'· się .p. StaIIlTI,eS . -tóre wuh . .'uą me yW\.o a szerzy pleml;(UlLy, 

'i;V.,..... \V'tzoral wrocil z Paryża sekretaTZ Mo>giiJ1niddlei~O i Rap aporia. 
pIrr&yigOtowywać do ,nowej wa[lki nad: ge111erailn'Y Ilromtsii kodyfilloa(:yjnej, prof. W zakresie prawa C'Ywilmego ~ ban UTRUDNIENIE WYJAZDU Z NIEMIEC 
Ruhrą. RapatpOrt, 'który udał się tam w celu u- dlowego nawiązany ZOStla.lt kontakt i1n- ~rlin, 4 'kwi't!fuia. 

DOCHODY Z ZAGŁĘBIA RUHR. c::resi)rPilCZenra w zeo'ranru Qlfg-amizacyj- forImacyyny z pmcującą obe'cnie p-rzy- Rząd ni1eml'ed(,j! postanowii! utrud'nit 
nem międzynarooowego zfZle'szenia {]!lal ~'ilCszonym tempie 'komi·sją rządową Wy,jl1'Z'dy obywateli niemie'cki'Ch z:agra­
prawa ka'pueg<>, jak rÓWl11ież w cd!l ze fran':.,uS'ko-włos'ką w zakTe'si,c możJilwe nicę, a to z '{)o\vodu masowego wywozu Paryż. 4 Kwileinia. 

.NciJ dziSiejszej il"adzie mitlJ'strów slkła 
dal mm. ikOOl'll'Ili~acj,i: Letrocquer spra­
wozdanie ze swej podnny do Zag.tębia 
R.uhr. OświladIC:Zył an., że cyfry /podane 
~ PokIlc:areglO co do W'Y'Il'rków fi'llan 
$Owych dlru(pa1Cji RuJtty są zbyt nJski'e. 
Doch<>dIy bowiem są znaczni'e wvl'sze. 

NIEMCY I ROSJA WOBEC LIGI NARO 
DóW. 

Londyn, 4 kwi'e,trlla. 
Wedle doniesienia dziennika Labour 

Party "Dai1y Herald" z Rygi zawarły 
Niemiy i Rosja układ, mocą którego robo 
wiązały się albo wsp6lnie wstąpić do Ligi 
nBt'odów, jeśli to będzie dla nich celowe, 
albo też wog61e trzymać się zdaJa od Ligi 
jeiUb, Idl :wstępiemu czyuJono trndno'ci. 

hr<łma ma'teT,~lu infonnacyjnlC'go, Ir:o- go ujec1nosfaj nk'il.ia lJla kOlltY'I1e'n'Cic cu- pi cni'ęd zy i wytwarzającej s.ię zagrani'Cą 
,rr.z.elmego komiSji kodyfiiklałcyjllcj w to ropy p'rawa hla'nd,!o'weg·o, \\'e~\~lowego Ot; ~'njj o mnżli\yo'ści płacenia przez niem 
1m jej prac bieżących w <l:zredzilntie pra- i czekowego oraz z zakresu kodi2Jksu ey ców odsz,kodo,wań. Milnster skarbu po-­
wa cywiJlnego, h3.1lJd.l'owego i Ikl.a.rnego. wil'nego dz.Jalu () z.obowi:ązaniach. lecH urzęc;l'ni:kom Sl\laJrlłJ.owyan. aby nie 

. Rewltafty podróży są p~yśline: do Prace w tej dziledzjlnie polskiej ko- wydawali p'oświadcZleń, dotyczącyc.'!r 
nuęcLzY'narodowe'g'? z,T'Zesz~ma .'wybra- misji kodyfikacyjnej s J)otl'k at y się ze ui:szcze'nia ptOdatlków, od rkfórych Q..o­

IltO 111a }ednieg,~ z Wl1ceprezesow ~}lEl r ~sze I szczerem zai'l'1,ter~SOW(a'll ,i'C.111 rzeczonej tY'Cnczas zal,evne by1ło wydanie pasllpor; 
gO rplrzeWO~Il1'1<:ząceg.o sq.du 1Jl~]wvzsze- orga·t}'[z:acjj m:ędzYllawdowej. tu zagmn-iocz:ne'go. 'vV przyszłOtŚ'cD udtziJe-
go, fnalI1'cJszka Nowodworskiego, na ' lać sio będzie takich zaświ'adczeń tyLko 

----- w 'f1 'a,i!:,lOnieczniejszyclI wVf~ladkaoh i to 
za dodl:l'.1;,o '.\':l. op]u,t[! 500 mk, z~otych . 
})otych:.:zasowe zaś\viadtcze'ni'a tracą 
s",-oj ą. "" ::VŻ': l 'OŚĆ z dnh:1lTI 10 kwietnia'. 

W -I. E···· ,," t I ·f ,:". I towany urz~ dnik wojskowy EWól,ry~ t Ur>-I P rz j' tcj sposobnośc i $Jt\yicrd~on'o ma.so 
alSZ •• or. ,, ~APj, CSS... c.c. cnl ' J~' i 1 b f' " . , " Sl ł . d . '. "'O ' W ' tl(J'l-a'nl"'p O'bec • · 0, • o lec r an, J1 rOSYJ S'I":l CJ. ~ on nu \\'0 \\ 'Y ,Iil2 Y 11l"1l11...., Z il!o "'''' -

Pod ua."zultem sz.pięgoslwa na rzecz czele bandy szpiegowskiej, z. której poli- n~e bawi zag'ra'llica 70 tY's,iecy niemców; 
;gcm.~o z ~a.ńJltw oaciennYQh ~~ anu r:ja POHlYC::IOM lU'ł:;~~tQWał4 6 ołÓb. .l)i'Z'OWIa'Żn!e dJ..a .orzy,!en1:ij!OŚ:cL 

\ ' 
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"Partyjnictwo 
bez końca". 

"Wymyślimy jeszcze inny, 
bardziej chwalebny sport, za­
nim .djabli państwo zabiorą". 

Błyskotliwy artykuł 
Winstona Churchiel'a. 
Znany parlamentarzysta i polityk 

angielski. Willston Churchill, odznacza­
jąCY się jak mato kto w Anglji błyskot­
liwością umysłu, ogł.sił w ,;Neue Freie 
Presse" bardzo zajtfiujący artykuł pod 
powyższym tytutem, do którego dodał 
ieszcze następujący podtytuł: "Obra­
xeli ze starei Anglii dl'a jej zagranicz­
nych wielbici'li;". Czynimy zadość te-
mu zamiarowi autora i zaznajamiamy z 
tym obrazkiem polskich wielbicieli An­
~Hi. 

Aeroplanem naokoło świata. 

-

Powyższa fotografia przedstawia amerykański aeroplan 
wojskowy, który wyrusza w tych dniach z Los An!aelos 

. drogą napowietrzną naokoło świata. Pod postacią opowiadania z ust ano­
nimowegopana Ufsa, podaje WinstOlll 
ClmrchiU . safyre na stosunki angielskie !iIiWW!1iL~!!~.!!~~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!:!!!!!!!!!~Ę4~.~~ 
którą jednakże z większem o wiele u-
prawnien.iem można odtJ'jeść do stosun­
ków w innych krajach. 

Nie podzieram papującego pesymiz­
mu - powiada P. Iks - w odniesieniu 
do roku 1924. Rok bieżący będzie prze­
ciwnie bardzo pomyślny pod względem 
p·artyj.nym. Naród odrzucił wreszcie 
niedorzeczne hasła, kMre obiegały pod­
czas wojny, jako to: .. Naród ponad 
stronnictwami'. albo "Jedność narodo­
wa". Do powstania tych niedorzecz­
nych haseł przyczynił się wielce Ma­
cauley, każdy bowiem cbłopak szkolny 
musiał powtarzać jego słowa: .,Naów­
czas nikt nie należał do żadnego stron­
nictwa, lecz wszyscy p·racowaU dla 
paJjstwa". Ale właściwym winowajcą 
jest lord Chatham ze swoją śmieszną 
dewizą: "Bądźcie jednolitym naro­
dem". 

Po upadku k~ lI'N'IameutameJ 
oczyściło się szybko !powietrze. Uczci­
wy entuzjam partyjników i wruszające 
objawy niezgody działają ożywczo na 
nasze ospałe nerwy. Ale i tak zdołała 
koalicja poczyn:ić dosyć szkód, usuwa­
iąc z życia parlamellltamego l"O'LJIIaite 
problemy partyjne. które mogły ·jesz· 
cze wystarczyć na dziesięć lat kłótni. 
Najgo1"'Lej stało się z IProblemem irlandz 
kim. Przez 40 rat problem .irlandzki był 
podstawą każdej polityki partyjnej. Ta­
kie jabłko niezgody szło na wage złota 
dła każdego partyjni.ka, zarówno kOIlI!­
serwatywnego, iak liberalnego. ~ 
tiśmy Już nawet dochodzić do wojny 
domowej. Popsuła to wszystko wojna 
światowa, ale teraz lIliOwinniśmv po.wró 
clć do dawnego partyjnictwa. 

Po upadku problemu angieJstclego 
%dawało się. te upadł wogóle cały da­
;way system paliY:lflY i że wszystkie 
sprawY będą załatwiane nie ze stano­
wiska !partyjnego. lecz wedl'e swojej do 
niosłości. Ale tet p:.rzei1 zorZ.ą panuje 
zawsze największa ciemność. Tak byłO 

w augłelskt"em życiu partyJnem. Co do 
ude, to chwalę sobie politykę brytyj­
ską z r. 1924. Miarą cywiUzacji katde­
go kraju jest gwal'Wwność jego kur­
czów partyjnych. 

Na pytanie. czy to nie szkodzi lm-
wadze państwa na zewnątrz, odparł 
p. Iks, że jako dobry partyjnjlk IlJilP kOsz 
czy się o to. .leżen państwo angielskie 
stDi w tIrotke tyciu JPlarlyjnemu, tern 
gorzel dla państwa. Spogfąd:nłjmv na 
kraj tak mał'y i ubogi jak Grecja. .Jak 
otri sobie tam żyją! Nie było dotąd kra 
iu. w którym walki partyjne rozgrywa 
łyby się' z taką chwalebna uP{)J"czywoś 
cią. Nawet wielka wojna nie położyła 
temu kresu. Grecy oka.zaii sie jedy1Jlym 
prawdziwie wołnym narodem na całym 
kontY!1ieflcie.· Mają o wiele liczniejsze 
part je i o wiele dzikszą nieprzyjaźll par 
t yjną, niż jakikofwiek iilll1Y na.ród. na 
świecie. ZdObyli się nawet na tracenie 
partyjne i udowodnili, z jakiego nr.łter­
ja.fu są wyciosani. Podziwiać należy 
wspaniały sposób, w jaki Grecy ofiaro 
wali tal{ drobnostkowe rzeczy. jak do­
brobyt i państwo, na ołtarzu swoich 
natllięt~ości politycznych. - Prawda, 
że zrujnowali swój kra.i. ale niemniej 
jest prawdą, że dła swoIch zasad nale­
'Żv iponieść ofiary. 

Istnieje bardzo trafny aioryzm. ze 
każde pallstwo nosi w sobie zarodki ze 
psucia. WyzysKujemy je. o ile tyłko mo 
żerny. J estem tylko skromnYm partyj-
11ihiem - kończy pan H~s - ale w swa 
ich proroczych chwilach widze. że poli 
t}'ka pffi'tY~lla nie ~est crJem. Wymyśli~ 
ftl;,r jeszcze inny, bardziej chwalebny 
sport, zanim diabli państwo zabiorą. 

Wie~eń DO~ lDa~iem wio~ny. 
Ody słońce strejkuje .•. -Na co narzekają wiedeńczycy. 
- Po targach •.• przetargi giełdy z ministrem skarbu.­

Krach giełdowy.-Kult nagości u ~onachera. 
Wiedeń, w ma·reu. 

Nile bart:lzo 'Vle'Sotoo w.p'rorwtrudtzri~a 
Się w t}'!I11 roku wiosna wiedeńska. 

PrzedelW'S'Zystikiem słońce z'a's:tlr'ejiJmwa 
lo, mmml{) ,I ś,niegi tt>p{)lrlCzywe lUiprawia.ją 
oIbisIt'rruk'cję. PilZjOgU1l{)mję miłaJSta., ~en 01-
§n'iewa~ący wild!ok ulłc ~ 1[>IaTk'ów w.ie­
d!e11'slkJioh w CZła'Sre bOOIzą<:ej ~ wiloony, 
to m 'zys't!ko jaikby 'W z1lełm:ę ~ę zamnd ... 
to. Być mme, że z Woie:1dem z,atlraca si:ę 
Wfra.ż~rwość na te:gO ,rod~ piJęfi{nlO. Ale 
Veż z dlr:t.tJgij;ej stTooly ptawdą ielSltl, że 
slto'slt1nlJa lila gWsze s!x: 'ZJ1Ińemly. Nile 
mówię () rplrzem1tatnlC'lch atmosife:r'YfC'Z­
nych. Clrotć fi P<>'d tylrnI wizjglę'Clem, talk lU 
d\z1!Ie fachl{)Wi, wcal'e me na żarty ~'r 
<1lxą, olJisetrwO'WfaĆ moż!na w plewrrtych 

droHcach pelWnIe OIClCt:y.lieInTa: 0Id! [{i1filma­
tyCZlł~, ~ ~a'k /ppwrem. tlr~yCji. 

W 1W:rednl1u oId! jakifoh ktt dztie'S1ęcilu 
~ Mr.terolzaią :re'g'U!I'a:~ kaŻ'de­
go Irt>'tru ~ op6~ffeniJe się pory cie­
plej.srej, a ro'wUlocześ* ~ dł'UŻsze jej 
mvame, Prwcj:ą.gają'Ce si'ę ClZase!IU Ip'r~ 
wre do 8rotńC3) lllS.fumadia. W ub1leglym 
·rolkln, lIIa: ~yk1ad, ' moiina bylto w W1ied 
.niltt ~ze iW ipi()ifowie H!S't{)lj;)ada S!i'ed'Zą:eć 
Illtt ta,.ra-sf~. p/rZled! 'kaw j'a!t1Itią z klieplsa{ą 

kawą S :n~sze'll1 cygaTern w u'Stach. 
A dzlit. ig4d:y IPftlSzę te sf!mV<t, telfmomelf.;p 
poka'Zll.l8e m~1.u1i1dbh 17° cioep1'a. Na UlllC'Y 
zaś w'j).t:,awtdZ1i..ę, śnJ:egu niema, za ro llU­
dzde, łJlIłe. di()w~er.zta~ąc aUI"lZe, fu1tm ii Ka.-
1dS1ze JD.IOIslzt\, rak wśrod! najsroiŻ'SZej zili­
mtY'. ~ ID są ~l'k:o ZII11ffrruny meJteoll'Oa 
tog.iIc'me. cm dbpiert>. mówić o 'f!owa­
rz%,kich. SOCJalIJnycll j \viellu, W1idu in­
IIlfYCh! BywalO', że liOOik () wiośnde W1e 
deń-s.ki:ej napisało sJę plo k1ró1tk1m smłłce 
r,lle [)ja Grabeniie, /afl)1() !J)If'zejaid!zce do 
Ptaltel1U~ Dz1ś chyba a:eropil~mem lila ()b­
ja7Ał do BuiClta1)e'Szi~1 albo d:o Prag.iJ nla!le 
żaloby się iJ)!rZłeje.cha'ć, ażeby O'drobirnę 
za.czer!I-1nąć wlmżeń iii mtk:'b!1l'jle.ntia. 

NFby na brak wrażeń, &ci<ś'l~ bilOTąc 
~KIa·riiyć się nie m(y~!ł1a. A1e dlI~' z kai­
dem wrażenl,ern p'Odzieli'ć silę można z 
cz ytelłn'ilk'am i'. Ot, tar$!i wiedeńskie bY'­
t y ta/kli1n !j)m b ie d-y e we<lllerrren!f,eifl1. nad 
idólryrn wy jątkmvo- nli\el tpQltrrwba byl'O 
b1ad1at. O wszemi, mi.aly nra~et swoi~ 
W'fCa'le przyt.femne 111omell1lty. Już prrtzy .. 
jęde i'l1'augtltacyjnc w rahts'Z'll bylo do 
rzeczy. UrządZ.OIIlIO je w g-tówIl1'e'} saH 
re ce!f-()yjin ej, która mimo lP)rzepi'ęknej 

arclt:i'VektuIfY deImracyjm,ej, rpodiobnie 
jak rrządy ll'ie!ktiÓ'ryId1 dzilsl;ejszycb. mę­
żów sltam, je'Sit Z!3: Id~'Uigą i' ciasną. Ca~e 

p'rzyjęde mial/D cecho, .• kzeźwą. Pod 
każdym wlZg<lędcm. lecz naj'bardlz'ilCj ;pod 
\ ... ~-ględ'em ceremorni'u'ł'u, IJ)lfzy,retego w 

Wi'Cdni'll p'rzy n:pdi()lb11~nch , o!klliY.;zllo~­
eLach. I !I)odob'Il<ile' ia·k w l!'arLusz.1j.L lata ty,m 

bam!k~ede wz,glęrdlnta! SZty'WllllOŚĆ i zimno, 
mimo gwaru, mów 1 mu:zy1kń, () wiele 
dlu'Żej trwało, ani~e1'i dawnilej. Może wi 
no byJo za denlk;ie, może temperamenty 
zanardfu pO'wśoiąg1mVle-. upatrując w ta­
krej 'rezerwie ln/aJ.iWybitlIllilejs:z.e z,aleiy 
mężów si'anu, a może ty>llko nl3Jjip(Ys(.Jk)­
lltmy brak SZCzeII'ego humOI"ll i' pbgody 
umys!!u, lkIt6're tyłu lurd:z~ pIo:diaz.aJS zawre 
,ruchy wojerrunej zatraci11O. 

Po rtaT'~a'ch, płrawJ!e b1e!Zlf}O'Ś!red!rri1O 

l1łalS~ąpilly Iltzetargi giełdy wiedeńskiej 

z ministrem skarbu. Te'gID pana moima­
by baZl\vać m.iln[strem z.atal1góW. Ni e ma 
t}'igoon!ra'. żeby sl.ę z ~6Im' ll'lIie zada'rł. A z 
klażlde:j 'wyp\r\ lilfY wycho<:lt.U! ł'.e'ldw. plOta! 
bowany. Ot6ż ootaimdJ 'la1a'I'g wywola­
tO' jego ogr'()mne ;pIoIdtwYŻ1S!Zen1e rpi(}da,t­
ku 00 oitYtOftów 19i1e~ld'o",lych . GC'niarllne to 
z:a:rząid'z,eme S/JJlrawifu. że gilettI.a w~ed.eń 
ska OI,P'!.l!S't1oozła.lta, a, d.Zą"S mamy najrze­
telniejszy krach. 

Czy fu "debacIe" OIZl11lacz.a 'lapo-
w~red!ź lIlo'wrej wilosln!yl gO'Sip!cYdafCzej, od­
Todizem~ się wszySJtkiCb rzeczY'W'łls­
cie zd!f()W~h żywiołów .~ si~ ekooo:nn­
C'Znych i: ootatec'z!n'Y piroglnam pa'Slkarzy 
m.iędZ.ytrt:arodowych, tanoeT'ZY dlOkola 

71Oltego delt.a, czy t:e'Ż ;pIolC'Ząte.k II1lOwej 
kata'Si&"dy go'Slpod,arr'Cz.ej - w tcd chwi'­
łir 1!r:utIln!o O!I'zec. Na ~e1'kd' 5!p.()IS,ób 00-

s~1r6j wmemlny Cile!ripi btarozlO z pIowo'ci'u 
wtelikioh stlrat rnatt'erJailinych, jakile po­
nosZą ,,dtr<J!b!l1L 'ka~itta~iSci",. kltÓ'rzy w 
klr.&lJklim C'Zra'S8e chcie}jl siłę wzbogacić. 

OhcYć b.fleda, tb hoc! U Ronachera 
mimo lkJrachu dlobI1Ze siłę b.aw:i~. ŁalSft<n­
wl cz.yre1n:iCy :P'l"zy/porrnitrllaJ'ą sobie może 
o tak 'zwanej !flCvue m scel!1łie Roolachle­
ra, w 11ct6'rej wystę;P{)IWa~ z'Wpełli1[e na­
gJi:e nagU'Sieńkie kobiie:t.y, każdej tuszy, 
ma'le i duże. Teatr by~ c'o'dizhenlnile per-
1tilusi.eńkJi, ffn'rere's szedł' wy'ŚImdle'.n!ilci'e. 

oowi.cmo się na umor. 
W Ika wrarnJach i w 'l1iek'tórych diZliel!1 

nikach Gys'k\ttowa'l1O jeniO na tiema1 ITa­

guści, m~lra~IJ1OŚCł L eMe'tykil. Wycz€:r1Pal 
s·j ę Wlre'szlCre n !t!e.n zta~at BO' O'd kialku 
dl1~ dy\l-el'kcja ~o(,lachera: wysta wilła no­
wą rrevue, w której na tt)tt"zekÓ'r na.gości 
os:z<atami:ają tUla11ety i 'ko5~jurrny. Ą co się 
z :n.a .goś'cią staro? - zapytat przy 
"szttami'i!sch'u" w ka:WiiiaTnD Z1altw,aJr'dz'ia­
ty K,l'ib. Prz:e 'cieź lJ1a m'oljem s~alJ1.ęfo, -
Iyra will z emfazą, - za ws'Z~' 1l1iówHem, 
że się to ni·e utr.zyma- To sZ/aJeaTSJtwo, 
te'n wstyd, czy bmk W's:t:yu:u! , 

A jedrnra.k s::ę wt'rzymato, - odpo-
wied'zia:t na to cvni~-żar,t()lwnJilś.-

"Nieoh się pan nie uno'sd'. Na:gość się u­
trzymałlal, podskoczyla nawet w cenie. 
odkąd ją k'o'Stiurmv częś'Cilowo :przykry-
.W~!~ A.~. 

Da.ugherty 
który był wmieszany w słyn­

ny amerykafiski "skandal 
naftowy". 

Zmiany w ochronie 
lokatorów. 

Polska Agencja Telegraficzna. 

Warszawa 4 kwiletnf~> 
Sejmowa komiSja prawna na dzisieJ­

szem posiedzeniu rozpatrywała projekt 
ustawy w prawie kupna i sprzedaży 
nieruchomości .miejskie!. Cały projekt 
przyjęto w. drugim i trzeciem czytaniu. 
Następnie komisja przystąpiła do roz­
patrzenia Iloprawek senatu do ustawy 
o ochronie lokatorów. PrzewodnicząCY 
poseł Mi~czkowski udzielił głosu sen. 
Buzkowi. który omawiał uchwalom~ 
przez senat. Przeciw udzieleniu głOSU 
przedstawicielowi senatu zaprotestował 
poseł Libermann dQwodząc, że lł1ie na­
leży stwarzać precedensów z przemó­
wJeniami senatorów na posiedzeniach 
komiSji sejmowych. Po dyskusjj przy­
Jeto poprawkę stylistyczną, zmieniającą 
termin iIlIaiemca i pOdnajemca na lokator 
i sublikator. 

Dłuższą i ożywioną rozprawę wy­
wołała poprawka wyjmująca z pod 0-
chrony lokatorów Jiomieszczenia zajmo 
wane w . b'Uldyrnfkl3.lch r,ządowych i sa­
morządowych przez sklepy (oprócz 
współdzielni) restauracje i spÓłki akcyj 
ne. W głosowaniu ipoprawke senatu od­
rzucono,' tak że te kategorje pomie­
szczeń korzystają dalej z dobrOdziejstw 
ustawy. 

Następnie przyjęto póprawke, !e 
gruntowne przebudowane mieszkania 
nie lIl:Odłegaja ochronie.Następ:n'ie popra­
wkę, że osoby mieszkające stare w ho .. 
telach są wItrawdziezabezpieczon·e 
przed eksmisją, ale także mUszą płaci~ 
czynSz według cennika hotelowego. 
Przyjęto również poprawke, że z ochro 
ny korzystają też mieszkania służbowe 
w domach kOOJalnia..qych i fabrycznych. 

Co od letnisk i uzdrowisk ustalono. 
że ochronie nie podlegają jedynie goście 
sezonowi. Wreszcie w myśl poprawld 
senatu, rozciągnięto ochrone n'a pOmie­
szczenia. zajmowane w państwowych 
budynkach przez koo.p~ratywy kolejo­
we. 

Komisja obrad nad poprawkami se­
natu nie ukOńczyła. 

-------..-....!I 
UKŁAD SOWIECKO-CHlNSKL 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Berlin, 4 kwlietn~'. 

Według wloa1domośd z Pekinu, rząd 
chhiski z:amierza podpi<sać z rządem sowie 
łów układ, o He ten os<tatni z,obowiąże sie 
ewakuować Mongolię. 

OGLOSZENJE PRAC RZECZOZNAW .. 
CÓW. 

Paryż, 4 kw.ie tnia. 
Podikomisja redakcyjna kormHetu Da 

vie~laJ wręczy swoje sprawoJzdanie ko· 
misj odsz1wdowań praW'dorpiodl{)~:mie w 
niledz,j 'e1lę przed l]Joh.ldin'i,em. talki, fi w nie~ 
dz.itJę wie'cz<Ql":em otrzymają je pislila 
rrancu<sfKj,e. a w porniedzilalek ra!ll'O' pis .. 
ma zag.nauii1czlle. 

ZGON PREZESA SĄDU POZNA~. 
SKIEGO. 

Pozł1ań, 3 kwietni,a, 
Dziś przed południem zmarł tu pierw .. 

szy prezes tutejszego sądu ape,lacyjnega 
J.an Mo~te. 



-- ::;tr" .1 

apsody frywolne. o • • 
ZYWOCle onto oryca 

Wielki łódzki film obyczajowo - kryminalno - manufakturowy w aktach i częściach. 
(Ciąg dalszy) , 

(Z teki karykatur Stanisława Dobrzyńskiego). 

XXXII. XXXlR. 
Ach, któżby poznał Konta, któż? ... 
Ten ·dawny Konto - chłystek 
Dzłć w gabinetach pije poncz 
W objęciach s~ansonistek ••• 

A starej żony pozbył się 
Zwyczajnie: "puścił kantemM

• 

Dolarków pełen dał jej trzos, 
Gdyż wciąż był " elegantem "_ . 

Zgrzyty. 

"Krakowiaki aktualne. 
Zamiast sl~ zajmować krasomówstwa sztuką 
Posłowie belgradzcy po gębach się tłuką; 
Czy to Jest odpowłedt, oj, wyrodne syny! -
Na wołanie ludu: "dość słów, dajcie czyny·. 

Prezydent MUlerand.ma ponurą postac: 
Nie udało mu się Mussolinim zostać; . 
OJ, słusznie rzekł furman Italskiego wozu: 
Faszyzm być nie może przedmlotem"przywozu 

Turek przed Europą mając atak ,tremy, 
Wygnał odaliski, skasował haremy; 
Biedne eunuchy, smuthe jest Jeh lice; 
Na nic się nIe zdadzą, chyba w~. polłtyce~ 

Sat'~ 

Z oślej łąki. 

"Skamander" p. Adolfa , Nowaczyńskiego. 

I xxxrv. 
Widzimy więc, że Konto 
Do gruntu zmienił życie 

l I pedicure i manicure 
Te,Ż robi (jak widzicie). 

nasz 
XXXV~ 

Tak odświeżony chyżo mknie 
Do mistrza tanga, shimmy, 
Gdzie tańczy tylko sam high-life 
I Konto Oa~ widzimy)_. 

(dalszy ciąg za chwUc:.) 

··65 miliardów miesięcznie kosztuje nas 
, bezrobocie! 

Zamiast gmachu teatralnego, kanalizacji i porządnycb 
~ruków - tanie obiady i jałmużna! 

Na ostaifniem posiedzeniu ~. imei- ~a: pracy woli ~edrnaJlC n.aiid trwą.~ 
sikruei zaakoeptiOWllIJlIO wm.osek kom.i!sji pra w S1IJod1.'m dd1lce fatr ndmte i bze nam· 
cy w $ptt"aJW1e W)'I8Jsy,gnowania dla 007JJ:1()-o patr:zeć ptr'Zle7l t'óŻO'We o:kulIIary na spraWY1 
botnyeh 65 mi'ljaJ1'ldlów marek poI:slcich na '1clÓlt'e mimo wszystlkh niJe mogą się wyz-
m~esiąć kwDecień. być swego pesymi$t1"cmego Zlahrul"wie:nb. 

Referent, roony Zubed, 7lar.lnalC7Jyi' je- Jeżeli mś chodJzW o zwałcZJal1lJi,e be,Zl"O-
dnak, j1z k>Olllisj.a l!i1OZJY ·się aJ falktem ZItIi:i:lJiJe!ł bodi!a drogą z:w1iJękJSIZIaIlńta subwencji, tiO 
s~ się PezJrohooia i U'W'laŻa, że SUIb.. rbr.zIeba .2l góry pd"Z!e'"idzii.'e~, i;e kiroe2\')'" s~ę 
wencja na mies'Eąc kw&ecileń b-ęcDziJe ·osbalt- . manowcami, które do ,cdiU lOlie dlopro-
DJim aJkrt.em mt"l>osierdzia.:re SltJt"ony iMdy w.adlzą. . 
miejskie,j dl:a pozbawionych pracy. NalEeŻlaiłiOlt)y iracrz;ej pi01ll'{&:t >O bU(J04 

Komi.sJFa pmcy opiera SiiIę na fak'1!ach wie gmachu te:aM-.a:lJn~o, o buJdynkaJch dfflaJ 
usta.hmych, które Zlosiały mk:,omu:niiIkowa- sZlkół pow5rlIeohnych, o napra'Wli.eniu bru­
De ogółowi ndln:ych i z których dlow:itadu- k6w, o trch boIl'il'cz:bch ŁodZii, które prz~ 
jemy się, Ż~ berD.robooie mw.Wo w ostat- szły już w chorobę ch1'loniJcz:ną, ~ ao ipso 
mch czaSlach w sroSlUmrn o 49 prO'C~nt dorn.aga.ją smę jaikn.ajd-y.chlej'SlZej SlatnaJojUl. 
całk<JWi·cie mep:racują<!ych ił 25 ptlOC:!e!!t Rada milej_ aa OI!Ibttniem. swym po4 
półb0Zl1.'OblOtnych. . słe&eniu mnam(1W'a!łia 65 mi1jall"dJóWl ma.. 

W tych dniach Z1d~ się faM, który BIerzcie przykład młodzi! TeralZ wam 65 miiI1a!rc!ów w dizis:r"leTS/Z.ycJi' Cza'S'adl, rek pdlskmcli. 
~ugo jesZic~e będlZJie płoszył sen z oczu jeslzcZle WI01no żenrć się z boa,grutymi Ro- ~o wielka .suma. " ~ , Sttr,aty talcie', mesiteit'y, pOWllJa'l"'Zają si~, 
'Obr2leZJanych ~ nieobrz,eZlanych endeków. zami i Sa,rami bez S1ekarora. Ale maJfucz- • RJObotnik, wyr~;o:nY na: b~, pozba- zhyt ozęsto, al przy ia1lcim słanie intere-

Fakt ten, o którym donosG'Il:iśmy już w "ko, a uśwdia.&OI1llliona llIatTodJowa Semitka Wiony p:racy w.maescI.e, w Morem spo- sów obyśmy silę w em'sie :nrujkrótwym me 
~ oosie, uięty w formę .suche~ ·w:zmian 00. waSlZe d'F!Maracje miłosne odpowie ~ tyl,e nne-m:ea!illZowanych pIDwo,;" SiJ"OIłi~aa'i z nowym nie:szc21ęściem - tak' 
ki dz:iJenniwskie:j prz.edsrt:aw:iJa się w na~ wam Slzkywm.e: w którem tyle robot Jest ~cz.ętych .a me populaJrną ostMlo w Ł'OdIziJ plajtą 
stępuiący sposób: , "Tu ma pan a&re'S <łO!kWa-a. Miw- dokońcZJOi!llYch - 't"ObOibUk łódzlki n~1e " . Eg 

"W domu, pmy ulicy Miłej, nr. 11, skie'go! Niech pan na.fp:iJeTw każe sobie utyje z:hyTt:mo z rocji tych 65 m:iJ1jmmów, o,, 
~ W rurszaw1e odbyła się ce.1'"eIDonja ob- przerobić swc'go skamandra po naJSi2'AeIDu. bCl!dżmy o t.o pewni! 
J'2leiZ8.nia 26-letniego młodzileńca pll""awo- Resztkę mech pan pr:zynie:sńJe w kope1"cie .Me o fu mniejSIZa! Nik'!: 'li pozb"awio-
sławnego, który w)"rnz:ił chęć prZlejścia i p.okażle palpie i mamie, a wtedy? sy git nych pracy robotn~ków n1<e ma,rz,y "O tem, Metoda Steinacha 
ba ;udlaizm. Obecm byli plf"zy ope,raq1: tj. patt""O!on -aN-ri.ght". by być na łas,k,awym chlebie rady ·mieJ-
(ho. MisWtt"stkii or<llZ 4~ch asystentów leka- . . - skiei. W· Ameryce 
rrz;y. Oper8Jcja wykonana 2Joołała pod BIedny p. Ąd?ł~elk Il"DlZPaJcz,a.nad OI~Il"Op Ciekawy jeSlt t-yJ'l{"o stOSU!lle,t{ raay miej • 
cMOł1'Iorormem. Stan zd'J:iowia pacjenta nym llOSIem ,~ZlSI~1Szych Rabskillc?, ktolI'zy skLei do kwestji beZTlobocia. Oorliwa apostołka o d m ł a d z a n i 3 
fest dlobry. Za p!lirę dni ma od:być się chc~c,2'J~CJIW1:C ~a:Jątek Lev:enJtall{)w.~ będą Stwi\2rdizenie . faktu, że jest trrochę I.e- mężczyzn domaga się, aby prawe 
~1'Ub -młodlZJieńca z panną X. żytdówką, ~usleli p'~&dlac SIę bolesneJ O<J?et"aCfl ... v:r- piej, nWe upowa'żn'lo jesiZlcze niko~o do wy- zmuszało do operacji starzęJ'ących 
pracującą w jedlnem z biur Ł'1.ll00j szych , C1~e:k 100 wst~ wcałe n;e ~o~klm, oowania. sądów optymistycz.nych na przy 
p.rozaJlUt.a,. je<SlZ1cZ'e pt"Zled ki,likt1 laty napisał B1J~.dInJr. p A~obfek d~y na mysi, ze ~ Ol). bę szl.ość! . się mężów, 
do ~on.sySlbOll"m prawosłaJwn<ago l~g.t, że d~e sa:~mogł z,~e~c w podobnej sytu- Tak samo . pewny jesf drugi fakt, że Metoda SteimClha. przy pIOmocy któ 
~2'Jeka się pMwoslawila". Cjl, a WOWCZ8JS w~,dJz.ie na law rzec,z, SI:m-~SZ kryzys w "P1rz:emyś~le włóki'enrucz.ym nie rej star,e mężowskie f'11i1'alrY robią się 1lla 

J:ak ,r.z;eMd,śmy roa:rzeme t.o mniep'o- na, rz;ecz. S!ŁaI1'aD..Ol'e ukrywana przed. ,SWla- został zaże.gl1!allIY, wręcz pr.z.edw1l1lLe, .naJle- dobn'YlITll m1,od:zi:aJ11i(lJm~l, z,TI>alaz~.a: gorliwą 
lOOiło mocno nietylko rdzennych rOlZwo- tem:. • Ol • • żałoby silę łlVc2JYć z motlli'W'ośdą zaiO'Strze- apoSltiOłikę w {)SI()bj;e Mi:ss Gle!ftrudy A"theT 
~ów, a~>e wywoł.aJło równiez witel!kie ,I g.dly ,SIę we:rdlt~e na prrejsc~Je ,~ JU- nia krywsu w Ło,dzi z powo,du wzma~a- too, oczywrusta ameryk~nfkD .j w dlOd:atlru 
~'DeSZlanJie wś,ród pubH'C)11stów c1Jwuga-o- d~~, m~ będlzu>e m1~ł co przymesc pa.. jących się d:epresji got,ówikowych r całko- sta~ej lrilmlllo/. 
wz.owych, posiadających w swych żyłach pILe 1 mamle w koperC1lel A! • • • w1te,go wymrurcDa Qhr.otu weksl!owego. _ N1emootz-ilW,a ,ta osotb"a J)OIdróżu,je obec 
więcej .niż jedną -h.-ropil,ę krwi semicki<ej, ~1 . nlie po milastoch -amęrykańsJkioh zooczy 
Do tych osohndlków należy zaliczyć p. tamil o too;rjit S'ztCz>6pie'l1liia mł-odoŚoCt r w 
AdOilia Nouwerih-Now,aczyńskie~o, zna- g'orącyclJ. sl,oV/lach SnalW11 doniosłość wy 
Jlego clowna wMSZ1awsk~le~o, k;f;,óry na Walki francuskie w cyrku A. Ciniselli. nalazlklu, ktÓ1rY wpilJ11nie ~oowie:rundle na 
SZIpal1It.ach "Myśli :llIarod!O'Wei" wypTaw'iia co d~ugotrwar.ość szczęścLa ma1że.ńskiego. 
~eń uciesiZl1le sztuczki i łamańce. XLVII dzień. W ,imię wf.ęcej wiecz'Ilej mUOści' Miss 

P. Ado]fek C}"Łttiąc opis priZ.ejścia na ju IiAMELA (Łódż) _ PEAĘRSEN (Danja). , 25· min, plf"Zewaga SpiewaczJ<la., który sta-le Afuervon nawołuje >kobiety wszystkich 
'damn, &odlaie od SIi.>ebie: 1 tf 'I il' M' h l h siJaJn'Ów, aby wszczęły zbiorową a1kcję , 

"Opell"acji dokO'IlJa.I1!o pod chll{)<roror... W pTogTami<e boks angie·~sJci. wa, 'c,~ w o enzywll~, ecz ,s, la I],c e SO' - zml,erZ'ającą d:o 'llsta1lowilenia pifawa, .któ 
WaJka nie za,sługui'l!ca na bJ~żsa:.e okre- na ruwecz1; wSlZerkle .mnuatry. rehy zmusz.aJo s.tarzeją,f"t1ll"'"h się męż-

tftean. ś1en1'e, Wresrzcle w 35 mln, chW}'ltem "tour "J" 
Stan pacjenta jest atol[ tak dobry, fe d fi kła.d:zi M' h 1 hn "k czyzn do p1oddant:t si:ę Olple'rla,C}i ,odmła-
kilI~-.- d' dL ..11_! ' '1 b I Wynl,k remisowy. e ~as . e 1'C e' s'o prze<cl'wru a dzaJ"<1ccj", 

!'la ] IKa ·nl o ·uęUlUe S1ę S u 11 wes!e' e na Złetrlll.ę, Li. M A h 
młm,o lekkiego uSiz'kodZleni,a pana mło- MICHELSOHN (Łotwa) _ SPIEWA.. \\i ed.i.ug pr,ojeikt'.l lis.s t erton. ka 
tlego. CZEK (Czechosłowacja). CZARNA MASKA - GRIKIS (Łotwa). wy mężczyzna, który doszedł dOi 50 rOi 

Ol to test mił.oŚć prawdziwa! Panna Decydujące spotkanie. Spok'ojna W\a!llka i szybka orjenta.cja, lm żyda mus<iIa~hy slę poddać zabteg'om 
młoda, która nie boru się, że przy operacji ReZ'Ultbatt powytszego spotkania, trud- oto dwa czynniki, które ucz)'111.liły powyż- w 1l1~:ektón7ich tyłko wyjąltlkmvych \VV-

mote ,,00 co najważniej'Sl2le" być p'oki>e:re- ny był do pd"z~W1rdlz,enia, gdyż z.apaśmcy SZle spotkanl'e zajmującym, • p'adllm:lCh termin» ten przesunąć by mo-
szowane z krert:e'sem i pan młody, krory pr:ze,dsf;a:wiają równą siłę. Jedynie I.ep.sza Wiałka toczy silę slZybłOO, chwiLami żna byt,o O 5 lat - lfIJ1e d1uż,ej, 
godzi się na wyciootlliki, byle tylko oblu- technika czecha przem.awiała Z'a, jeg<> przybire'ra zaWlI'łlme temp.o. Alp'ostoJlka młodości z"Y'skaJa wieLe 
blenilcy pOlkaZIać plastycZIIlie, że jes,t w zwycięstwem, Walkę ,przerwano, z po-W'ooo poznel zwolenniczek i przy idl P011WCY spodzie , 
~ oaJ'U wy~ moiżeslZOwego. Pnebiei! wa.1kli mało Z<l!im-ująq. p{"Le~ pory. . Obserwator" -'" wa ~ię wplYl11SĆ lIlia :us1awodalwstwo. 
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ol Dziś! ' 
2.g~ i ostatnia serja , 

TRAGICZNA 

1 iert M@~~ałinJ 
Cienjalne arcydzieło. E Ouazzoni. 
Początek o godz, 3-ej P9 południU. 

' .... .:i 

Dziś I ODEON I Dziś. 

, Pnebn~12nie sie WiO!DJ 
Wielki. dramat w 6 aktach. 

Według słynnej 

"Tragedji dziecięcej" 
Fr. Wedekinda. 

Isłotna przyczyna drożyzn" chleba. " 

Smarujemy naszą nędżą tłuste połcie młynarskie 
Miljońy spożywców pieczywa składają się codziennie · na tryljonowe subwencje 

dla'pijawek chlebowych·- młynarzy. 

Płacącemu smętnie słone ceny Za\POSiadająCYCh (niestety) ape- Poczciwy młynarz i z tego jeszc~ 
kwaśny chleb i wątpliwie słodkie tył mas. potrafi uszczknąć ,co nieco i tak rząd 
"bułeczki" obywatelowi Warszawy, Młynarzu, czy ci nie wstyd?! Mo- wprawdzie z cła ma niewiele, ale 
Łodzi, Lwowa, Krakowa, Wilna pO-Iże i wstyd, ale i młynarz przecie zato młyn. aż huczy, od 
znania i tyll! in~ych mia~t, których tylko je~t... czł?~ekiem, i jeśli .n:oż- ~miech~... I oczywiś~ie n!e głupi 
gazety codzlenme pouczają, że Pol- na WZląC, wezmle... Ten wlmen, Się wytęzać na dobre mi me. Mo­
ska jest nietylko krajem, · ale .i rajem kto na . pokuszenie ,wodzi kto daje ... ina i gorzej zemleć... Przecież i ta­
rolniczym napewno nie jest wiado- Przysłowie polskie wypowiedziało ką mąkę zje', kto musi jeść. 
mo, komu on płaci właściwie haracz się już dość silnie o tym, co daje, Czyli krótko a boleśnie rzecz stre. 
za swą zdrożną namiętność spoży- a tak za~hęciło pochwalnie tego, co ściwszy, tysiące i ty.sią~e spo­
wania pieczywa. ' bierze, że jak się tu dziwić młyna- żywc6w pieczywa składają 

Klnie chłopka, . klnie ziemianina, rzowi? się codziennie na tryljonowe 
klnie czeladnika/ piekarskiego, albo Ale kto to jest ten, który daje? subwencje dla pan6w mły.· 
piekarza. A tymcżasem ani kmiotek, Kt6żby inny jak nie... urząd. narzy_. 
ani obszarnik, ani wypiekający cbleb, Któż bowiem wymyślił taką Czemźe jest więc cło oQ maki 
nie są tu wśród najwinniejszYlh. Nie ustawę celną, która pozwala wwozowej? czy ochroną naszego 

Z ULICY. do ich kieszeni przelewa się najwię- bez cła spro'wadzat do Pol- rolnictwa? czy premją rządową dla 
cej "procentów" i zysków z "chleba ski zboże, ale za mąkę spro- młynów? ale w takim razie zaco ta 

Przebudzenie się wiosny naszego powszedniego". nie oni pa- wadzaną do nas trzeba gru- nagroda? za zdzierstwo i kiepski 
, . . ... sożytują najbardziej na naszym ape- b~ cło placit. Cóż się skutkiem przemiał? ... 

WlI>sna Się b.udzl, pall&Wle ~ panie, :ubo po tycie. tego dzieje? Zboże .nasze nie jest Coś tu niedobrze? coś tu. krzywo 
francusku: te pnntemps se revelłle, messlellrs et T - .. k ' . hl b ' hr' . t k t k t 'd . ? 
mesdames! eml plJaw amlc e owe- c omczne 1 nawe ws u e ego 1 zle. 
'. o, tak! Teraz mo~już to stwierdzić z cal, mi są młynarze. jest tańsze niż na rynku światowym. Nie mamy nic przeciw temu, żeby 
flewnośdą i bez zastrzeżeń... Czy to ładnie? Piękne plsmren- Natomiast mąka jest chro rząd chow.ał do swojej kieszeni jak-

Nie m.o~na było ~eg~ ~wiedzi~ć.dwa d~i te- nictwo nasze tak poetycznem uczy- "iona. . najwięcej, ale dlaczego smaro .. 
!nU, cbo:!laz, słońce sWlecI!o,. choCla~ ~Qty ,l psr niła zawód młynarza, tyle o nim w A mąka to młynarz. ' wat naszą nędzą Uf,lsłe poł .. 
%dd:adzałYt ~V1osenne btendeuhcleh' CthOCl~dtUtaUl, ow

e
- bajce d0bre

b
C'1o onowiada się dzie- On to przedewszysłkiem cie młynarskie? czy nie dość 

Złe {Joo Włerano w rllm8C ur owe I e nn. ' . .,. I t· t t . . . . ł .. . 
~kłady wody sodowej i jabłek, chociaż panie spra Cl0m, tyle pIęknych 1 szalonych mły- eksp oa uje . opos anowle- było lUZ smarowanta po ClOW 1 ur .. 
wiały sob!e WI gwałt kostiumy, chociaż wróbelki narek sprezentowano na scenie, tyle nie celne. wipołców . kucharskich?.. Ustawą' 
i inne pcci~s:!:nc zwierzę~a.z rasy ,ptaków. ćwirka sztuk od młyna wzięło sobie miano, . Kupuje zboże względnie tanio, a jest po to ustawą, aby służyć po~ 
ł~, n~cHy: s,.,ic:v-~ły, choClaz sprzedawano Jut kot- nawet kabarety chętnie w młynie za mielenie aże sobie płacit trzebom życia, a nie odwrotnie. Jel 
kl. Pl(,.fWlosnln 1 balony... szukały dla siebie godła, malarze niełylko różnicę ceny zboża ś1i służy tle, trzeba ją poddać rewi~ 

NIe można było powiedzieć, że już nastała • " U t l 
wiosną, choć illoŻ było po dwudziestym pierwszym wreszcie tak zespolili krajobraz pol- zagranicą i ceny mąki zagra- zji izmient\;... s -awy ce ne zagra~ 
marca, albowiem po,.."tef wyłllS1:czone rzekome ski ~ młynarzem, a tu jeden nicznej. I do tych cen doje- nicą - zanim się je w praktykę 
"zwiastuny" wiosny ide daj~ zbytnie' gwarancji "świfituchd Z drugim psują chawszy byłby jeszcze dużo wprowadzi -- są przedmiotem narad 
'tlo postawienia definitywnej djagnozy. naraz młynarstwu reputację tatiszy od mąki wwożonej, wszystkich interesowanych .... My je-

Dopiero onegdaj, dnia 3kwietnia, nastała i we i poetyczny polski młyn czy- gdyż ona musi ponadto o- SZCZ6ł wciąż bawimy się z życiem w 
!l:r.la w życie i użycie ta pora roku, o której poeta nią przedmiotem nienawiści płacać cło, nie licząc frachtu. paradoksy. Prz. Wiecz. 
i czerstwo się czujący pies nie mogą myśleć bez 
wzrus~enia.H 

Tak, tak panowie i panie!_ 

Onegdaj nastąpiło formalne- przebńdz~~e się 
MOsny "w pełn.ym swych blask6w rozkwicie"_ 
Spłvnęłą do nas tak niespodziewanie, tak szybko 
-meoczekiwame. 

Bo dziwna rzecz: ludzie przestali jaZ wUtt'ZYĆ 
te w tym roku będzie WiOsna.H 

Każdy patrząc na te zwały śniegu które do 
dziś dnia spoczywają jeszcze niew:aruszone na nie 
któryąt podwórkach, myśli z zastanawiającą na­
iwnością: "Czy ten śnieg tnou stopnieć? Mój 
B,!)że! Czyż tyle śniegu może stopnieć?" 

Ale onegdaj najbardziej zawzięty sceptyk u­
wierzył. 

C6J; się stało? , 
Oto on~gdaj odbyła się w Lodzi pierwsza kwe 

sf'a, . to znaczyI panny ł panie, a także panowie, 
kt6rzy dotychcza.... tańczyli na maskaradach dla 
bewomnych sierot, dla zupełnie zwariowanych wa 
rjai\ów, dla wd6w, dla o mon, żłobków i schro­
nisk wybiegU, ruoy jaskółki, zwiastujące wiosnę. 
niby bociany, kt6re są najstarstym tematem wie 
~le tnłodych dowcipów i dwuznaczników ... 

Taka jaskółka o karminowanym dziobku, o po 
czernionych oczętach podbiega ilo przechodni6w 
lekko. leciutko, leciuteńko, wysunie naprzód mor 
dus1ę. zmruży ślipięta i nuże mizd,rzyć się a prze-
komarzać: . 

- Kup pan z!laczek odemnie, kup pu_ ' 
I nim mę kto zdoła opamiętać, jut jest nadz~ 

uy na małą śpiteczkę, do której umocowano' jakąś 
kart1'ę z kolorowym drukiem. A w6wczas "ja­
skółka" prowadzi do stolika, przy którym ~iedzą 
starsze jaskółki, Przepiórki, lub zgoła jakiś pan 
Eocian i S-ka i wskazuje wystylizowanym ru­
chem rączki na tekturowe pudło ze szparą, w 
którą należy wsuwać banknoty. · 

Nazywa mę to pospolicie: Dzien znaczka. 

Te przez okrutny los naznaczone dnie rozpo­
C%ynafą się z pierwszym dniem 'wiosny i trwa'", 
Gh. mól Boże, trwają, aź do pierwszych śnieg6w, 
kiedy nareszcie moźna już będzie tanczyc.", 

,Wi~ wiosna sfę już przebudziła ... 

y e s. 

'Fi -- SALA FILHARMOttJI --
DZIŚ, w sObotEl, 5 kwietnia g.8,15 w. 

Oraforjum Haydna , 
t · S • t " ,\,. wrzenIe ... \Vla a 

Mił. fi iH Mi 

Migawki sądowe. K~u{k'i1e ręk'.awlti, w3tZlutk'ą ~ 
clę. sięgającą koDan., poły bluski, nieIlJ~ 
włdząc się okropn~e, w żwen s.posób ni« 
chciały śttJę połączyć dizitllrką i guz:iJkie~ Moda 

Sygna~zlUJą nOOl :z Paryża. i~ sez10n 
wilO's.enny pr1!ewiduje kOlllosra~'ne Z!lTli'~J.nIy w 
dziedlzńnile mody damilMej ffi męskie;. 

Ponieważ s~acj,~ w k~ysile mrul:ry­
mon~a.1nym me p!Qpil"awia s1Ię w diaJis.zym 
ciągu an:il o j'<>'tę, pacie postanlQiWilły udo­
tSlkona1at fO!1"ll1ę uwypu1klaniJa. swych wClzię 
ków, 00 w pr<aktbyoe p·T'Z\e,dlst.awi,a s&ę w ten 
spQlSiób, że IlIOISi się obcisłe MusM ~ wąskie 
spooniiCZk:i wy'żelj kooteG.{ na bipdrach, 

P,cmieważ ka1żdy med!aJl ~a diwie stirlony 
moda Dlaj,noWlSlZia IlJiiepo~hawiona jest pew­
nych cech dodahch, że wsp10mnę tylko 
Q mnme;Slz'Ol1ll)"Ch wydlatk,ach . !Ola 4l0WiM', 

a sąd. Towaru był10 dogyć, a ~ool1jum wyglą.; 
l dał jakgdlyby nie srbail'ozyło materiału. 

<lził-ai RraiWC'ową. ' W dod!aJt:ku znaj10ma p. Gus.ławY, I{tó~ 
r- GOIf:iOWy?, J \, ra p;r~a<dkO'Wo szyła robie bluskę u tel 

, .- GołIO!W'Y. ' samej klf'awcowel, wi-d!z.iała w jej pra<;oW«ll 
, '- Pani będiz'iJe łaSKawa zaXJ·ą~O:wa~. spory k wałek t'OWlaf'U, bęaąceg'O, wł!a~' 
, J' ak ~. 1..- nośc,;',ó p. I{;. . , .-- uz z.ap . .owany •. \ l' t" -t 

-- Do.widlzen1Ja .. ';;' )'" , Sprawa opa!rła silę o są,!!' ' 
- DowidJzenfua:. " , 1 . ~ :. - Taka' jelSlt teraz m'od!a; - ~6wit1 
I więcej ni'C • . '1 -cA' ~~ -. Krawoowa ~ fa nic na to ' nie por.ruh.ę .•• Too( 
Doprue1ro w domu, pl"!Ly mę!u,-p~~re- v.:a'"} mie' skradłam, bo fa "taka" znOWU' 

rzy-...a. pani Gusta'wa ~O'S>t1um i ku n.'lł;wd·ęk nlte J'estlem. , 
szemu mziwien1.u skol1słatIOJWa'ła" że k!I'aw Sęc1~a uw,ażał jednak, że St.e,fanja S'. 
oowa Qil11)'1lruła się, i Zlam'iialS't k,olsltjumu U-I ie&t ~'aśnie "ti,ika" ~ s:4:,ątZał ją na dwa ty~ 
sz,y~a fak!i!ś żallcie,C'~k i spód:nic~kę dlI;a pięt- god!1l.le a.res·mtt. . 
1'lilł!st'On:cttńJe.j pensj:ol1!M"ecz«d. . , ~ I.' . ~ ~urls. 

klrót!kim terminile wykooCZJenia I'Iobat'Y 1I!!!!!!!!!&!!!!!!!!!!!!&4!!~!!!!!!!A!-!;4Q!!A!!§!!W!!.!.!.!!!!!!~!!!!!!!!!!!~~ 
ip'TIZle!ll kr a-wca;'l t. do ' ''; 

Z c1rug't-ej strony tedn,ruK la 'd;ern4ere 
cń-e modly ukryw:a w SlWy-ch ,oz.effiuśdach 
mep!"'ZJebyte pi1iZe:SiZlkJOdry ~ niedlogooooścl, 
że '2mIOWU wspomnę tyIiko o t'clkich Mlk­
:bruoh, j.ak napl!'Z:y1kład! pęknięcie b1uski na 
prZlod!Zli.e rr. powodu Siillnego WlZlru·s,z.enia 

osoby bIlu-sk'ę tę i!lIO'SlZ:ącą, tlrud!nośd przy 
pr-Zlecho&entiu z jedne~ sfu:ion<y u31ky n.a 
d1"l:1lgą s.t'Tonę - ~1'arwa w1SiadJan~a i wy­
sia.d!anila :Zi d!oll"oź.ek, .wamwa.jów, aut, we­
hikułów, hrycmik, omnibU.51Ów, .re:SiO'rek i 
pawOlZ'Ó'W etc. 

BywtCll iedna~ cziasetn' 1eSlWZ.e g01iZe1. 
Pan-i! Gustawa K., idąc za prądem cza­

S'\1 ~ wiJairu, który ostatnio w myśl spra­
wozdań . mete'orołogic~nych cciJepHł s~ę 
ni 000 i zltlJam.~lonuie s,zybkie nadeiście 
w1Joisny, pbsf(jailllowiła sp.raw'i'ć soMe wio­
senl1lJY k,oStl:jum z naipmed!niejsz,ego mate­
It-jału po 75 mdJionów za metr. 
. Udała się dlo klf'lawcowej, 11 ktoo-ą prze 
pl"owa.dlziła na'siępującą 1"Omlowę: 

- Us:z:yj'e m;il paru k'Ois~~um. 
- Dlalczego nie?... Ja.lci? 
- W~osenny. , . 
- Aha... Podllug ostatniej mody? 
- No, chyba. 
- Za .fy.dZli..eń będzie gotOWY. 
- Dowid~mla . 
- Dowidzenh 
I jtl:t: 
Po tygOdl1iu -- panl Gustawa odwiew 

Zagadkowe zniknięcie popularnego komika. 
. . 

W xa,gadJk:pwy ~p:()Isób znńkł 'w Lon- żony k1ltka słów, w których błogosławiąc: 
nie kiomilk Dll'nvi'lJe, k·tó'ry od wile,1,u lat ba- ją i, ukochanego ~ynla pisz:e,ie "ni'te mo .. 
wił widzów bła,~eńskiem~ figl,ami na sce; że lbego już dłużej ziIlUJeść". W 11g,tode ni~ 
na,c'h music-haU'ów. Pewnego wliJeC\Z'OTU miiał najmniei'sz.ego powodu do Zlll1Atrtwie­
:n~:e s:t~ił SIę &0 łe'a;~ .. t1, a ,ż~la j~go opo:- nlla. Był on Wz'oTowym mężem i ojcem f 
w!la&ła, ż.e w ostiatmch' cZla's'ruch był wieI.. w życiu dohrym, sp'OIk;oqnym,pit'zyzwoitym 
ce zdenerw<YWany i dra,ż1iwy. NiJe mógł człowrekiem, Zctaj'e się plt'zet1o, że z,apa.dI 
wysliedzieć na wsli, więc żona jego spne- alIa m,e.llal1JChol~ę, MÓTą wytłumaczyć moż~ 
dała ich pos:ila'dł,ość, gd'zlile wypoczywał na jediynile j'a!ko reaJkcję długo.1etmej p.ra. 
przeZJ Mlka miesięcy. Państwo Dunv:iIHte ey Z1aW1Od!owej, trzymającej w napięciu 
p!l'z.enieśli, się do LondY!llu, Stan jego nie całą jelgo vis c·omica. \'7iad'omo, że bł.a. 
poprawił się ws>Z.ak,żej rnte,resował' się on zen cY'rk'owy bvwa zwykle · w życiu p'Ot' 
jedynie swymi występami.. sępnym. . 

Wychodząc 'z . holte~lu poz'o'slta'Wtił dla 
~..;.".....,.~_·-7'1;. , 
.t- E ~ '~oJ 

Proces o !"arsyljank,ę. w, .Niem.cze.ch. 
Je(len z te.rut.rów w SiUłt~trdlZ-ie wysta­

wił mukę hiSJtory-cz:ną BiicOOera p. t. 
"Da.nroon", w kt6rej w oS'taltnim akcie 
śpi.ewają na scenie Ma'r,s.yljiamę, 

.Wywołało to o~urzenie byłego podse­
kret,arza słanu, ktpry w dziennikrurs.kim 
a~ykwI'e na,z~Nał dyrekto:t'ia tego · Łcatru. 
cZ'bowieki'em bez cvci. Dyll:ek.l.ot" wyto ... 
czył proces o zniesfawŁerui,c i odbyła się 
1'0 Zip r a w.a . sa.diQ.\'i'llt, . poo<:!za·s' k lÓl'ei iako 

~e-l11iaJt główny omawiana była Maf'syY,} 
Janka. ' 

Zawezwany na a.--Z.e.CZiOIZOOWCę recell< : 
z.ent teal-ralny osąd!ził, ze MaJrsylianka' 
przest,ała fuż być śpiewem rewolucyjnym,' 
le oz , j.c'st hymnem zwycięstwa ' Francji,: 
Sąd .uznał, iż aby nlie 'n1l.'aŻaĆ uczuć 1W.1'o .. ' 
do:w.)"ch. widm nilemieclde~o .Ma,rsyljanki' 
n.a scę11lC w StuHg,a lrdzle nie porwU1J.tliO $iq 
było 's~wwać, lecz' conaJimn~e,i nucić. 



• wnu WnORlf: 
Łódt 

5 kwietnia 1924 AZ "EXPRESS WiHZORUJ 
Łódź 

5 kwietnia 1924 

Warszawska giełdą walutowa_I .. 
(T~lefonem od sprawozd. giełdowego "Expressu"). 

Kurs waloryzacyjny franka złotego. 
Sobota 5 kwietnia 1.800.000 mk. 
Niedziela 6 kwietnia 1.800.000 mk. 

.. lA ......... GOTóWKA. 

~1>01ary 9.350000-9.300000 

.,;- eZEKL 

(Belgja 455000--448.500 

, Holandja 3.475.000.--3.445.000 

! Londyn 40,350000-40.100000 
~ Paryż 540000--531.500 ,i t 

jPraga 276.600-·268.750 

Szwajcarfa 1.625000-1.612.500 . 
,Wiedeń 132.10--130.75 

Włochy 412.000.--406.450 

Złoty frank 1.800000 

~ ~i1jonówka 1.000.000---950.000 
-975.000 

tlony :dole 1.350000--1.400000 

A»oiyczka złota 4.93Cooo--4.9400oo 
\ 

~-rendencja bez zmiany. 

pmRWSZA PRZEDGIEł.DA WAR. t SZAWSKA. 
I Beiligj:a 437,000 

Nawy oJrk 9.200aoo--9,340000 
aPryż 526000 
rP aga 245000 
s.zwajcM'j,Cl: 1.595000 
Sztokholm 2.420000 
Wiedeń 129.00 
~łochy 399.000 

DRUGm NOTOWANIA WARSZAW-
SKm. ;".,' 

!t DolaJry 9.355000--9.360000 '''!', 
7: r endencfa trochę mocniej~ 

TRZECIE NOTOWANIA WARSZAW­
SKIE, 

Dobry- 9.370000 ( w żą&.aruru) 
9.360. ( w płaceniu) 

Tendencja trochę mocniejsza 

CZWARTE NOTOWANIA W ARSZA­
WSKIE. 

DdliaJry 9.365000--9.375000 
T endencj,a mocna. 

PIERWSZA PRZEDOIEŁDA GDAN· 
SKA. 

GDAŃSK, 5 kwietnda (Te~efon>em od 

I 
sprawozda wcv giełdowego "Expressu). 

Mrurka polsk.a 0,63 
Chrystjanja 1.245.<łQlO 

, Holamdia 3.390000 
Kopenhaga 1.500000 
Londlyn 39.550000 

W Cbrszawa 0,62 
I Dolatry 5.81 

'Warszawska giełda akcjowa. 

f 

'"" I. BANKOWE. 
.Bank Dyskontowy 23-24 
Bank Handłlowy 23--24.500 
'iBrunk dla H. i P. 4.4-D0--4.350 
Bank Kredytowy 1.900 

. Bank Prz,em. Pol. 500 (5 em.) 1.500 
Bank HandI:>wy 8-8.500 
Bank Przem. Lw. 1.500--1.525--1.500 
Bank Spódz. 19 
Bank WiJ. H. Pryw. 325--315 
Bank Zachodni 8.500--7.500 (6 em.) 

7.250-7 
Baillk Kredytowy Lw. bez praw 
Bank Sp. ZaT. 20-18.500 
Bank zw. ziemian 775 

tt. 'CHEMICZNE ELEI(TRYCINE, CU­
, KROWE. CEMENTOWf: 
l Sole Potasowe 19 
f Ki~-ewski 1275-1375-1350 
'Spiess 3900-3750 
~ Wi'ldt 600-650 
I Zgi'e'rz 14-1.3700-14 
I El:e:ktr).1czność 6600-6100-6600 
P.T.E. 650-625 

; Sila j Światto 2050~2250-2.?OO 
< Chodorów 16500-15900-1() 

Czers'k 2500-2100-2200 
CzęstO'cice 9-8500-8750 
Mi'ChaMw 2300--2400-2350 
C~ier 14~12500-13750 
Filr'~ej 3300 
Łazy 400 (OI'Cil1'ki .!pO 500) 

Ursus 3700 
Zi~J.eln'ilewsk.i 37 
Maszyny 1400-13750 

N. WŁóKIENNICZE, HANDLOWE 
I RÓŻNE -

K.onopie 2.200 
ZaWtiercie 170---190 
Żytraroow 1.350--1.325--1.375 
Borkowski 4.700--4.400--4.800 
Jahłkowscy 550-600 
Tkaruna 375 
Zach. Tow. 100 
Doyd 500-450 
Żegluga 700-675 
Haberbus<:h 22-21 
Dźwignia 780-725-73~I 
Klucze 10Q10-950 
Korek 925 
Spirytus 6.800 (3) 
OstTowite 6 
Tendencja słaba 

pa 

GIEŁDA AMSTERDAMSKA. 
AMSTERDAM, 4 kwie~ni8 
Londyn 11.60 i t>rzy ósme 
Bel1l,in 0.56 
Paryż 15.52 i pół 
Szwajca:rja 47.00 
Wi'edeń 0.0038 
Kopenhatga 44.66 
Chrystj'3n1a 36.60 
Nowy J,ork 269.25 
Praga 802 

Dla opłat kolejowych i telegraficznych: 1,800,000 mk. 
Dla wyrobów tytuniowych : 1,800,000 mk. 

H' 

iełdv 
GIEŁDA NOWOJORS.I(A~ 

NOWY JORK, 4 kwicinWaJ 
Ktm'S d!zienny 4 proc. 
Londyn 4.30.62 
Londyn 60 d!nliI 4.27.62 
Paryż 5.73 
Amsterdam 37.06 
Kopenhaga 16.31 
Praga 2.98 ' 
Bet'tlin 22 ~ sied:e:m ósmy.cli-:22 

OIEŁDA LOND~SJV{': 
LONfDYN, 4 kwi~ 
Nawy J 00'1k 430.68 
Francja 74.87 i p6t 
Bel~a 88.50 
Włochy 96.50 
Szwajcaaia 24.81' ~ 
HislIPanja 32.24 i ~ 
Portugalia 1.68, . r-' 
HC#.lalldja 11.61 ~ 
Danja 26.12 i p6ł '~ 
Norwegja 31.37! p6f 
Szwecja 16.31 
Hel'sdngto'1"s 172.25 
Niemcy 21 bdJ1IjoooW' 
Au-sUia 305.5zO 
Praga 144,85 

GIEŁDA PARYS!a. 
PARYŻ, 4 kwicl.nila 
Lolllidyn 74.87 
Nowy J or>k 17.35 
Belgja 83.80 
HiStZ1paUJj,a 230.50 
Wł'ochy 79.95 
SzwaJjcM1ia 303.25 
Danja 288 
Holandia 645 
Norwegia 237.25 
Praga 51.80 
Rum-unq1lL 9.00 
Wiedeń 24.25 

GIEŁDA ZURYCHSKA. 
WRYCH, 4 kwietnia 
Halandia 21225 
Nowy Jork 4 
Londyn 24.72 
Pa'1'yż 33.05 
Medj.Dlan 25.06 
P,raJga 17.05 
BudJapeSiZll: 0.0075 
Belgrad 7.10 
Sof ja 4.10 
Buka:rem 2.95 
Wiedeń 0.0080 i trzy czwlarte 

MA 

zagraniczne. 
, GIEŁDA F-,RASKA. 

PRAGA, 4 kwi~ 
~ : :Amsterdam 12.79 

Berrm 7.30 
Kopeamaga 568 
S11bokholm 907. 
Zwrych 604 
Londyn 148.75 
Nowy oJ!I'k 34.50 
Wiedeń 492 
'Maaika. niem. 7.10 
Patryż 200 i pól 
~ochy 153 

,,I.' GIEŁDA KOPENHAS~ t 
;~ KOPENHAGA, 4 kwi~.J 
łl Londyn 26.10 

:~łi Nowy .k 6(8 
:,..· Paryt~ 
; . ~twerpja. 29.40 
i/I Zwrych 106 
~.' I lMadrytt 454 

. ~". IAmsterda.m 225 \·1 • 

~: &rookholm 160.3$ 
; " HeI'SingfaNI 15 .. 16 
" ;- Prag.a 18.03 -
i ~26.8S r) - NOTOWANJA: Bk~-~:' 
,; ~~'. Nowy yot1d, ~ ~ 
~oo~J A~1tOok 

5,000 -' 
. fW ewDąifrz &aja T,ooo. 
• wy'y'W(jz do A_a 6,odo 

.• """""" 3060 ' ;,..,.. 
~, . 
!Maj 3O,3s-:40 i 

'. Li/pOOc 29,22-2~ , 
~" SileTpień 28,00 _.I 

• > l\.VTzesOOń 26,20 ·'1·,.. ..... 
. lPaźdzmrik 25,47-52 
4 Orudziteń 25,00 

Stycreń 24,61 
Ma:I'IZeC 24,60 

No.y Orlean, 4 'kwietnia. 
[000 30,75 
MtaJj 30,56 
Updec 29.03 
PaździJerlI1liik 24,75 
Grudzileń 24,50 
~Sm:z.eń 24,30 

Maj 17,72 
LiJprec 17,15 
PaMziernik 15,00 
Grudzień 14,~ 
Stytczeń 14,35 

Brema, 4 kwietnra. 
Cena za 1 Ildg. 32,3Oce'l1t'6w ameryk 

m. DRZEWNE, NAFTOWE I META. 
LURGICZNE. 

. Drze,,'o J 700 Żądaicie wszędzie 
najlepszą f. W.l.~ . 

~ Czy kobieta dzisiejsza jest gorsza od dawnej. 
\Vęgi~l 20 dr. 
Nafta 1800 
Przem. N. 3 
Nobel 5900 
Rylscy 600 
:Gegj'e.ls!k1jl 1950;--1850 
Libop 2300-2-2150 
IMoldrzejów 9 (5) 
N'OTblin 2500-2200 

,.. Ortwej'n 1650-1725-1700 
i. Qst:r'owiec 35500-32-38 
, PlaI!'O"'ozv 1250-1400-135U 

Pocisk 4900 
tRoihn 1450 
Rudziki 5900 dr. 
Staracho\vice 12800-tt800-11400 
~rrz,ebjlI1j:a 2700 

XXXXXXXXXXXXXXX 
REYlOLU[JA W nIEMCZECH 
&dM' u -świetne karykatury 

ARTURA SZYKA 
z tekstem Juljana Tuwima poleca 

Księgarnia Alfreda Straucha 
ul. Prez. Narutowicza (Dzielna) 4 

Ce~ła egzemplarza 1.100,000 marek. 
Ostatnie egl!!emplarze r 

"~~~'u~tu'~..!ł..ł~~U~~~~!.\:l~ 'Wi7i'i i'.V7~ ..... "~-"'6 • ." ~ ... oi~~ iA" 

HEHBAH 
37.5-15 Nro Nr. 17 i 24 .. 

~ł AHI~A 'lAbRAHI[l tłf 
nowe i używane 

NOWY TRANSPORT NADSZEDL 
polecamy po cenach pr'zystępi'iych 

i na warunkach dogodnych. 

S. Salomonowicz i S .. ka 
ul. Prez. Narutowicza 13 (Dzielna). 

~--------------------~----~ :l!~~A'~'~:"~~~~\'~,'~~~~~~'~·~łf~~'U.V~?~'a. 
W'J,\j "ł.'. ,.". i1ii. .. "i$ł.'fii tI" ... (J~", d/;. ... ~, .... &l) '#ó'" if .... ..,,,'f> "11"" ... ~ 

POWIEŚCR, NOWELE 
i ROMANSE 

w ięzykach polskim, francuskim, 
niemieckim i rosyjSkim 

poleca w wielkim wyborze 

[zytelnia nowości Alfreda ~trau[ba , 
Ul. Prez Narutowicza (Dzielna) 14. 

Tel. 13-85. 
Abonament miesięczny :l .500.000 mk 

~ ~~ ~~.'! ~'I'>! ~., !..v, ~!:--"P!. '-'tt.::>.'e.:f" !.\f P. • ~f> ~'-~,~ 
'l-.. nt.~cnł.'1;.."~4~~~~'n.'nIl~ i&~" if.(;~,;:':i~': 4ft'ti .. ,'-

Na temat: .,Czy koMeta d'li'siersz/a 
gor'Sza j.est od da Winlelj?" odbyta się żywa 
dyskus,j!:t: w ltl ' ,ldyńsldej Szkole GO'SJ)odar 
stwa. ' 

Jako przcd\\" niczklal nowej Iklobiety 
wystąpi,la l'ady Frances Balf-our, oczy­
wi'śc i,c dama już \Yiekowa. Dala ona wy 
,r:alZ S\V12'rrJU Jli'czQ!diowole'lliru z d'zisi,ejsze­
~o 1~!Okolel1ia kobiet ',1,- sposób balrdzo 
zRryźliwy .,Jej hn.rz - mówi,la angiel­
ska matrO'na -jest tyfko masą z szminki 
i pudru. 

Purpvrowc wargi oddn.ąią si~ jlJIS­
kra WiO od masy. która zaVracila jui. podo 
biel1stwo z twarzą ludzlką. Gdy w,idzę 
taką istotę na ulicy, oPllll1owlIje mnie 
.zgroza i t y 11';:0 z trudem mO~G po(i~!J.TI 
c,rzyj'ć dc), s:.cbic. 

.. Da v,'niej żyły e,lObidy w ukiry-ciu . 
Wicdzi.aty niewi.clc o rnęż,,::zyzl1'ctch 

,j dlateg-o ceniły w nich obraz sity i 
,cnót. Był dla ni,ch nieodg-ac!iJi'orJ}'1l1 cu­
,dem. TllI i.::h wiara wplywata \\'łaśni'~ 
,ulepszająco na charakter J11Qżczyzny. 
Prawda, że kobj,ety przeszłości były 
więcej roma.nty Z;::C, ale umiały żyć ide­
,alnie w l11arZenkl~.:h o nicfl~alnym świe­
cie. Dziś kobi ta wie w~zystk,o i wtttLlca 
się do wszys kiego. Temsamem jednak 
wciągnięta zostala \V krąg gr ożąCVdl 

,niebezpiecz1elÓstw ~ zawodów ~ycr{) .. 
wych", 

W obronlie rlowej limbie t y wystąpiJ:..t 
lalrtystka VIIola Tree, twilerdzą"l:, że dzi ~ 
,kobi,eta J.XJ'siiada ŚWi'Gld,omość swej godil1lO 
oŚci i, o.'Cil~lO\vi:edzialności. 

"Dzi.cwczyna 'VspMCz.~ISł1a - m6\\ i 
b p. Trec - uL ma nic do ukry\v a,nia; 
,nic żyje w ukryciu, jiaHc to było udzia­
łem jej si6sllr z m'zed \\rielu laty. Ws.ku­
tefl< j::1.\\~ności ż~·ci.a dzisiejszych kobi,e~ 
,I1 il2'jedno może występuje jaskrawie]. 
podczas g-dy przedtem ukrywano "wa­
d:y" kobiet. NiesłllSZl.k jednak Ipdc;tm,(jc 
.sic krótką spódnicę, jako bezwstyd i 
Illi,eobyczail:110śĆ. Przeciwilk, ' moi:!1I:ldn 
ją uważać za symhol wo,l'ności, pewno­
ści sL;bil~J bC3tmski, z jaką dziŚ kro'czy 
,kobi'cta przez życi.c. 

nzi~icjsza kobieta nie trllszczy si~ 
już (} obvczaj>l1cść. czy zach ','{an'e s;ę 
,odpowicdJ1 ic. O],ia jei piu~zol{)wi'tość 
.d'ot ·:.::zy obeclli:~ _ ~.,C'a, lwjrcl1l wlada 
,samodzi'8klic. \iVlaśnie c ZilCho'.\ ar!k czy 
st'o kobi~cci U~Zl!C',O \'0.' ~i, o swobOdy 
wvraża,nia swych uczu~ troszczy się 
.nov,~a lk robilC t'it~ ~ 

Cz.",: mOŹ'Ml. s,ię dziwić, że \',' ywody 
D. Vi'oieHy Trec zyskały ogólny a:.lauz? 
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Tylko 2 go~[inne wystepy 'A R S l A' S K I f J O P f R f T K r tE~e~~ln;~~~~8~A" Wśrodę d.9 i W czwartek d.10 kwietnia r.b. 
Nowość! Clo·u---'sz-la-g"';ie;"r-ó-w-op-e-re-t-k-ow"YCh Nowość! 

uperetka w 3-ch aktach J. Gilberta. 
Libretto Fr. Griinbauma i W. Sterka. 

Tłomaczenie J. Tuwima. 

Grana w Warszawie 100 razy z rzędu 
przy wypełnionej widowni. 

W wykonaniu gwiazd operetkowych 
i ulubieńców Stolicy 

• Józef Redo-Mistrz operetki, ulubieniec publiczności. Bolesław Mierzejewski-Znakomity amant. operet~. Cze5ław Kaden-;- Wybitny komik .dl4rikterystyczny. Nina 
Burska, Józef Winiaszkiew i1::z:.- Ni komik-wodewilista. Piotr Orłowski-Pierwszorzędny komIk. Orkiestra pod dyrekcJ znanego kapelmIstrza Słanisł. "awrota 
Tańce i e ukł~dll hal etmistrz" a: Tadeusz Hanusz. er: Józef Redo. 'IV kaSie od 11 rano ber, 2397 

Dł.UQOLETrłl 1214 

SKŁAD MEBLI 

IVszelHiego ,odzaju, szKło serwisowe, pn,lIo1'1 piśmleDDe ! 1.,. B-[ na~i~l~ki[b 'i o!r!~w!~a ~ 
Pierw84E.a Łódzka Fabryka Luster posiada wielki wyb6r ró~nych 

Juljusz Wermiński 
NAWROT 32. -' ŁÓDŹ nAWROT 

stołowych i sypialń oral gabineto­
wych i kuchennych urządzeń. 

AKurałDa obsługa! I UogodDe waraDJli! 

na ~re~Jt wny~t~im 
a " sztlególnoś[i P. T. Urzudnikom 

, Nowootworzony wielki ) ~ "owDni ~elonowe nADESZŁY ~ 
.. Skład Towarów Kolonialnytb i Oelikafłlów L E~~~:TY . ~ Me~le ~Iylowe I nOWO[le~ne ~ - poleca - Z 

wszelkie towary manufakturowe: H. BERNHEIM s~1~rR~ ~ w najwykwinłniejszem wykonaniu ~ 
madepolamy, kreasy, towary, bieliłnia­
ne, zenfy na koszule, pościelowe, pru.­
ścieradła, obrusy, ręczniki, uewioty. 
bostony, gabardiny, ubraniowe, ko!!tju­
mowe, trote, satyny, podszewki, chustki 

Piafrkolska lO fel. 2~)1. 
FULARY i t. p. ~ Józef Zychliń ki er 

o 
t) - POLECA - ~ Zawadzka 9 

>- prawa oficyna, 2-gie w jście-parter. o 
iedwabn e koronkowe szale ZBIra­

Diuu oraz pomodly 

Stale Da sKła4zie: Sardynki. Łososie. 
R6:tne ryby wędzone. Sery szwajcar­
skie i inne. Suszone owoce zagr. i 
krajowe. Czekolada. Cukierki wszelko 
gat. Herbata. Cttkier. Kawa. Masło 
oraz wszelkie Inne artykuły kolonjalne. 

K~MAn AUUl 
Łódź. Przejazd Nr. 1. tel. 19·9t. 

" Warunki dogodne I z 1'11 ~ [eOY PJlystupne l 
U 

ęncdaje po cenach bard~o niskieh 
i na dogodnych warunkach 

I. Szperling 
ŁÓdź, Piotrkowska L 39, 

Ceny przystępne, dogodne warunki 

Cod z. kawa świeżo paloDa. K-R-l-~-f-t-A n-~-8-n-w-~ 
Ceny konkurencyjne! Szybka usługa! L ~ U ~ U L 
Telefoniczne zamówienia wykODuj~ się STOLY RÓŻNE oraz KOSETK ~~ J!lL ! J~ !~! L Ply~ul!ki 

I d fi d ś 'et l Choroby skóme. 

•• 

Telefon 21-24. 
oficyna, lewe wejście I piętr,. 

w ciągu 10 minut. poleca w wielkim wyborze i na 
warunkach naJdogodn'eJszych 

Odwiedzanie naszego składu nie obo- Zakład meblawo-taaicenki 
\. wiązuje do kupna- 223,V l' 

lilio.. __ ' _ . ______ :J M. BIMKt Wubo~nia ł1. HUKI i ~(Iłl .. D •• med. 

W16! Dna ne 
o nzall 

~~~;~i~~:;;; ~:::~:~~~E 
jakotet (lampa k~arcowa) 

Pw...ASZC7V i promIeniami 
~ -... Rontgena.. 

·\;'''..~~~!~y,WSZĘDZ1E·· T r !!I~!.!~ e li' Ił I [l DL.!Ól~!!1 
______ rii!B gumowych Zawadzka JA t • 

PIOTRKOWSKA II!! 238. Telefon Nr. 25.38 
PCllyjmuje obstalunki. Pr"yjUlllje ęd 11_1 

Rękawiczki, Pończochy, krawaty. - Bielizna męska i damska. - U U e ł 
Ceny przystępne. Solidne wykonattie . PI I Qd !dL 

l Ra~ow~ki w. taRuńoWSki .~"~J~;:-,,..w. 
K - Ik- Parasolki. - Rękawiczki; - Bogaty wybór. Cegielniana 43. wene~czn I mo 

amlze I T dob C t lb.r .... y sko'rne we CZopłclowe, ecze - Ju ry.orI d' ł·S.. OWal ry. . eny przys ępne. u IlU. '. nie sztucznym 
S~ecia1ista chorób Gdańska (Długa) leldowj[l- KlaUb 

uszu, nosa, gardła Cia ~ 4:6 Akuszerja i chofoby 
I mp .,mo IM ... F. Piąt wski nerytzne.l moczopłCIowe slońcem górskim. I. B I R EN BAU V Lec:zeme s~~uczne DZIELNA N! 9. 

i płuc. oro 7 s me. kobiece 
'. WeDel')'CZJle i mo- K'l" ,... g 111 

1"'.1 2399 Piotrkowska 89. l sloncem wyzyno- \ .. 
NOWOKIEJSKA Nr. 15 (w podwórzu)' wym. Przyjmuje Przyjmuje od8-JO 

Pomorska (Sredola) 10 c:zopłciowe. l l.nSp.le o 
Przyjm. od g. 12-2 Przyjmuje od 12-2 (trzeCI dom od BIIfDt) = MOŻNA SIĘ PRZEKOrtAt 11. •••••••••••••••••• od od 5-8 i pół. i od 4 - 8 i 5-7. i od 5-8. godz. pr;/:. 4-6. 

i 

,JUUAN STARSKI. 126) Jakaś otyłia niewiaS1łla. o żółty-ch ka,;-bo ttroji, matka dorosłych d.z3·ed, wdowa po 
waJlYch włosach wydała "L siebie kr6t1ki" znanym doktorze łódtzlkillll? 

Sza·tan Łodzi.przer8lŻhy ok!l'Zyk: . - Jest wilalj stałym gościem od kilku 
- N... nastu miesięcy, to jest: od śmierd swego 

-x- P~ jej zagarnęła chudą ręką, męiJa.. Może pan śmiało powiedzi.eć o 
lriące na ~()W)-m półmisku pl.erul\- sobie, że lokall ten jest głównym iródł:em 

Powieś'ć dze. jej aVrz.'Ymani'8., gdyż s:oczęście do gry ma 
· b· N'1Ik<t me zwrócił uwagi na ten hi'Ste- s-wone. Nikt nie pamięta wła; faktu, awanturnICZo - o yczaJowa -cy<:Znl' okrzyk pełen bólu. aby ta krobieta. choć Ira.z przegrała. To ją 

Z życia łódzkiego. Obojętnie pt'Z'y'SŁąpiono do dalszej n. może narjhardrl.iej pn;ykuło do te~o "klu-
I ot bu", I ch.iwna r.z.e.oz: całe n:iemal miasto 

-:0:- . znów to słleot" ypowe: clIo'-L-- " k' _ Otwieram. wie o tem, że H. 1Al.·owa cn:ągnte Zl'fS 1 Z 

Lełm :DWt"óoił !Się do Kmoca: - Wchodlz.ę_ hazalrdJu, nie wie&ą tyd·ko o tern ... jej dlzie-
T'LL1 • ci, z ~6rych na6starszy syn s'bl.1ldijuje na _ r-1.. __ ..... ft -""ącz"J, ..,.. ~- ,~. - J.-'UD.l~ę·_ , P . -L-k uk ń '-'~ r- 'łN .... y~ 'J" --c ag ,urJIC- c~·'- un!wersy.tec:1le w ·omanlu, a \;U\C a o 

wiątki" _ - ~a.m." ł k . W . _ PaJlIki "lcr-ómewskieH
••• czy a onserwatot'Jum w a,r$mwre. 

-hZa ~~~ćpanietLehh~, dch;ę jesze7Je ZOO.." jakaś rę1ca wyci-.,..gnęła się po Doktorowa prrzesDła obok nich, sze-
troo ę P"'ł""' .... ~ na y-c lU u... pieniądze. łeS"Lcząe iem.Tabiami. . 
Uw~ę jego "LWlróciła gantka kobiet, Kranc $plunął z: ~en~ i mruk Lehn i KmaIrlC skł~i się, 

zajęty-ch ~ w pokera przy jedJnrym z nął do Lehna: Odpowiedziała lekkim skinieniem gło-
mniejszych stolitków. Były to przeważnie _ Same broo'Y... wy i :Dasńadlła do Molika, przy którym gra-
sta.rsze ni~~sty w wieku od .30 do 54 _ Nic pan n?wego nie powi.echiał... no w b a'Cc arat a. 
lM. Twał'2le iCh były pokryte ntezdrowe- To jest n.asze życ1e... _ Dosyć b,dna kobieta _ mruknął 
mJi. T1lJllileńcami, lclóre prz;edos-Ławały się Kranc uśmiechnął się tt-orucznie. Kran-c. 
pop1"2leZ g.rubą wMsrlw.ę pt;dru: . Oczy mia Nagle Lehn uśd'snął Knnca w ł{),kieć: _ O tak... Mimo czt~rdziestkl dobrze 
ty r()ZlSlrer~ od ~eraJą-ceJ ,e gorą<:z- _ Spójn pan, kJbo prz.yszecl... się jeszcze trz.yma. 

kłi~. Pł ~t~~~ ttryWak' De z..danta, Kran-c wydał lekki okrzyk zdumienia: Kranc oosetwował jes;zcze p!l'ZeZ chwilę 
s ()IWa pe ne ~u. :I D1vt'0 ·OJu. _ Doktorowa X? jak grała. 

- Wch~ do gry... _ Tak je-st... Ni-e zdradz<l.ła tego zdenerwowania, 
- DublUJę.. _ Co pan powie? Czy ona ieSlt tu jakiem była na-cechow.ana gra innych k{)-

Wszyscy otaczali ją SlZ:actiIlkiem. Za .... 
równo mężczyini, jak i kohie~. 

Lehn til"ąci·ł Kjranea: 
- Może chce pan zwioozić sałę pa­

laczy O'pjum? 

- WidJz1a,łem podobną instytucję .... 
LondIyni.e Itak, że wB,'lpię, aby turte;'SZ:a pa .. 
larnia :nrobliła na mnie jakiekolwiek wra-
żenie. . 

- Ni'C nl'e szkod~... Zwied'Zlić warl.,. 
~c skinął głową. 

Lehn przywołał ręką owego chu,deg., 
~~omośda w liberii i s-repnął mu na ucho 
ki'lka słów, pOOZ'.em zwrócił si·ę do Kranc.a.~ 

- Mrz:i~my ... 
Weszli do drugi.ej saJii; o .le mni~. 

szej -od tei, w której grano w ka,rly. 
Powietrze było piTz.eosycone ni~bieska. 

wyro dymkiem o mdlej woni. 
. Po?łoga była usłana makatami wscOO­

dm.em1 ... 
Tu i owdzie walały s.ię małe ~. 

ste poduszeczki, na których let.ały wy_ 
ciągnięte posrt.acie IudZ'kie. 

- To są d, kłuTym się '~a;e, te ss. 
"pała.-cz.ami" opium - rzekł Lehn. 

- Jlaxto: zd,a,je się? - za.pyta.ł zd71 .. 
wicmy Kranc. Lehn zaśmiał się: 

Bo t-o, co tu się pali jest Hchą imita.cją 
opjum spreparowaną odpow.i.e<łnio z an~ 

Pif7.yjmuje". także stałym gościem. Ona - crlonkimi Met. Grała spokojnie z tą pewnością, 
- Strecl &o króla." wszystk~'Ch niema,l dobroczynnych in-sty- j,aką posiada staTy wytra'W'ny gracz. (D, c. n.) . 

. --------------~~~------~--~-

gieIsk~ch papierosów. 
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